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Kurczaki ruszały się od robaków. Pożywienie więźniów Zamku
Lubelskiego
Dwa i pół roku siedział [tata] w więzieniu [na Zamku]. No, ale jak się odżywiali, czym
ich karmili… Ten okres więzienia to był [19]49 rok, wtedy kiedy był cud w Katedrze, 3
lipca,  i  po  tym  cudzie  aresztowali  masę  księży,  i  do  celi  tatusia  trafiło  trzech
kapucynów. I tak jak tatuś powtarzał, mówił, że dzięki nim, ja nie znam nazwisk, na
pewno tatuś by wiedział,  po prostu oni  ich ratowali,  bo mięso dostawali  wtedy...
kurczaki  ruszały się od robaków, i  oni  tego nie mogli  jeść. A ci  kapucyni mówili:
„Jedzmy i wy jedzcie, bo to jest białko i dzięki temu przeżyjecie”. Taką dietę mieli.
Tyle lat ja to wszystko pamiętam. Wszystko na Zamku Lubelskim, wszystko. Później
po wyzwoleniu byłam z tatą w tej  celi  taty,  ale też nie mogłam patrzeć, bo tylko
płakałam. W baszcie, to jakiś okres miał właśnie, do tej celi w baszcie mnie zabierał,
ja tam chodziłam z nim. Takie były czasy…
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